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Otrzymali Igo  b. m. nominacje : X .  h.ugc- 
.l)jusz M łodzianow ski na Opiekuna prezyduią- 
cego w Radzie szczegółowej Szpitalu w W ie lu ­
niu, P. Maciej P o łc zyń sk i  na Członka tejże 
,Hady. Otrzymali uwolnienie od obowiązków  
•Członków Rady szczegół: Szpitalnych: PP. Kun* 
t-ze w W łocław k u , Gibasiewicz vv P łocku, .dug* 
sztcjn  wSicdlcach, JanR o r z e w k i  ^Częstochowie. 
'" R a d a  Admini: postanowiła, iź wieś Z uraw ka  
.* pod iurisdykcji obwodu i powiatu Stanisła­
wowskiego pod względem Administracyjnym, 
skai bowy m i sadowym icst wyłączona, a do 
°b\vodu i powiatu Warsz; wcieloną zoslaie. —  
.Główny (Jrzad Pocztowy Nadw: uwiadomił, ze 
' 'sze lk ie  posyłki pienięże i wartości z Polski 
Ha W o ły ń ,  Uiirajnę i do niektórych gubernji  
południowych Cesarstwa Rossr: adresowane, do- 
tąu przez Brześć Lit: expedjoivane, odtąd cx* 
pedjowane będą prostym traktem przez Uści-  
rUg, iak równie nadchodzić będą tymże traktem  
?■ lióssji do Polski, Poczta wozowa Uściługska  
która zabierać ma rzeczone iposyłk i,  odctio- 
£ * (  z Warszawy we W torki ,  w południe,,  zaś 
Przychodzi do Warszawy w Środy z rana. —  
Złożono w Redakcji Kurje.ra dla Instytutu mo- 
^Inifc zaniedbanych dzieci .zł* za
*woite obejście się W towarzystwie przeciw A. 

- T  W księgarni G. S e n n e w a l d a  lesj do nabycia  
dzieło : Fłistorja kam panii w Ftp >■]’■ p a tyck ie j 
,H> r. 1 8 2 $  i  1 8 2 9 ,  podług dzieła Pułkownika  
;( ; wardji Uszak'pwa, w'rossyj: ifzyku napisanego,
itla igzyk  n ie m ie c k i  p rz e t łu m a c zo n e  i wy ane p.
A- G. Laem lcjna; 2 toiny z planarni, cena z ł .  45.

N ader interesuiące i o z d o b n e  d z i c o  wyc 1 0 - 
r1'.i w Lipsku, p. t". G e s c  hi eh te des Deutsche,,  
 ̂ pik es y.on D uller  mit 100 H o J z s c h n i t l c n ,  8vo 
Itln,juri. D z ie ło  wychodzić będzie w 1 poszy- 
itach, każ den po zł. 2  gr. 1 5. P r e n u m e r a t ę  przyj- 
JUuie księgarnia O rgelbranda  przy ulicy Mio- 
: 01vej; pierwszy poszyt iuż odebrać można.

Uzyskawszy pozwolenie utrzymywania Kanto­
ru Loterji Klassycznej i Liczbowej Król: Pols:, tu 
w Warszawie, przy ulicy Przeiązd, pod znakiem  
F ortuny; po urządzeniu i otwarciu którego, ma-n 
honor polecić sio łaskawym względom Szano­
wnej Publiczności,  z nadm ienieniem , iż. c ią ­
gnienie lszej klassy, 54|ej Loterji klass:, o db ę­
dzie się ,v d. 6 i 7 Sierpnia r. i). Szczycinski. 
—  Na ostatnich Targach Warszawskich i Brań­
skich, płacono za korzec Zyta zł.  8 gr. 16. 
Pszenicy z ł .  23 gr. 14. Grochu polnego zł. 9, 
cukrowego z ł .  14, fasoli zł.  33. Jęczmienia z ł .  
8 gr. 13. Owr?a zł. 6. Siana furę jednokonną z ł .  
od 9 do 16, parokonną od 15 do 26. S łom y od 
7 do 14. W ó ł  dohry dukatów 16, średni 13, l i ­
chy 9 Baran zł. 10. W ieprz  dobry zł.  90 , ś re ­
dni 72, lichy 5 4. Kartofli korzec z ł .  3 gr. 
7. Okowity lOtej próby z podatkiem garniec  
z ł.  4 gr. 9 ,  6lej próby, zł.  2 gr. 17. —  
Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani, po 
K to wie JP. P anczykow ski;  po Pośle tureckim  
JPanny flleier, Paulina Piwoli, Piasecka  i JPan  
Maiew.ski; a po P u łk o w n ik u  JPanna D aszkiew icz, 
JP. P anczykow ski i J Panna Meier. —  Deszcz  
pożądany dziś przed godziną Dtą z rana, zw il­
ż y ł  upragnioną ziemię; w nięktóryoh okolicach  
b y ł  gwałtowny z grzmotami i piorunami.

Z  Lublina. —  JPani M ees-M asi (Mazy) zna­
joma w muzykalnym świecić  z talentu swego  
Śpiewaczka, w przeieździe  do O dessy , dała tu 
12 b. m. Koncert wokalny. W szystko, cokol-  
w iekby o iej niepospolitym darze śpiewu p o ­
w iedzieć  można, tak pod względem sztuki, iak 
naturalnej melodji,  b y łoby  tylko słabym  h o ł ­
dem wyższemu iej talentowi należnym, nie zas 
miarą prawdziwej iego wartości. (Tu, donoszą­
cy obszernie opisuie zalety głosu i talentu tej 
A rtystk i ,  o czen, iuż wielokroć m ie liśm y s p o ­
sobność donieść, i tak k o ń czy ):  Twarz iest o- 
brazem iej duszy; kiedy czarujące tony iej g ło -
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.Uli padną na serce,• budząc w nicm najsłodsze  
Czucia ,  i z poziomego światu wznoszą słuchacza  
do Nieba, oczy w ie j  chwili przenoszą na zw ier­
c iadło  duszy iej rysy, zostawiając w myśli n ie­
zatartą p a m i ą t k ę  o iednym z Aniołów, bawią­
cym wśród łudzi. JPanna L askow ska , U czen­
nica .1Pana Mec.}, który z Wszelką akuratnością 
i znajomością sztuki towarzyszył Koncertowi na 
fortepjanie, zasługuie także na sprawiedliwe  
pochwały. Głos iej mocny, iest i p r z y i e m n y ;  a 
intonacja  czysta, stanowiąc wyższą zaletę śp ie ­
wu, najpiękniejszą wróży nadzielę, gdy talent 
iej w krótkim czasie, ho w przeciągu zaledwie  
6ciu m iesięcy  kształcenia, do tak wysokiego  
stopnia m ó g ł się rozwinąć. T. M . W .

Aktorowie pod zarządem JP. Okońskiego, o- 
pnściwszy K ra sn ysta w  i Zam ość, bawili Publi­
czność w Tomaszowie, a teraz znajdują się w Hr a ■ 
bies zowie. —— Senat K rakow a  na utrzymanie te ­
atru przez półrocze zimowe, przeznacza co rok 
zł. 13,000; teraz o b w ieśc i ł ,  iż enfreprenerowi  
któryby podjął sig własnym kosztem wystawić 
teatr w Krakowie, wedle planu iaki mu p rzed ­
stawionym zostanie, a który summy zł. 220 ,0 00  
przenosić nie m oże, zapewnionymi zastana k o ­
rzyści ; udzielenie przywileju wyłącznego p rzed ­
stawiania wszelkich reprezentacji scenicznych  
w wybudować się maiącym gmachu, tudzież d a ­
wania w sali redutowej tamże balów maskowych  
a to w ciągu lat 25ciu.

Z  P etersburga . —  N. CESARZ J m ć ,  raczył  
rozkazać, b y łego  Rzeczy: Radcę Stanu G ieielui- 
skiego, zniżonego za sądowym wyrokiem na pro- , 
s tego żołnierza, a potem w tymże stopniu uwol­
n ionego od s łu żby , podnieść dc rangi Rejestra­
tora Kollegjalnego i pozwolić wejść do s łużby  
cywilnej ,  do k tóregokolwiek  Z Sądowniefw gu- 
bernjatnych, z wyłączeniem Stolic. —  J. C. Mość 
raczył podnieść do rangi Radcy Dworu," W iteh -  
sk iego  guber: Marszałka, Kamerjunkra, Asses­
sors Kol: Hrabię R orcha , ze względu na' goi li-  
wością odznaczoną służbę iegp. —  Przez Ukazy  
CESARSKIE do Kapituły orderów, mianowani 
kawalerami orderów : Sw. W łodzim ierza  3 ej k i j

Marszałek guber: W i l e ń s k i ,  Rzecz: Radca Stand 
M arcinkiewicz Ż aba;  Św. Stanisława 2giej kló 
Z iem ski Sprawnik W ileński ,  Radzca honoro"'/ 
l f  cdziago lsk i , oba za- gorliwą służbę.

.dnglja . Kocioł statku parowego’ sfrfayh 
p ęk ł  pod Renfrew , podpalacz i lćden  z podrd' 
żnych, zostali ciężko ra n ien i .—  Królowa W d o '  
vvn i X ię znicz ki flohenlohe , 16 b. m. odwiedzi!'/ 
X ięznę K ent. —  W Rinninghain  um ysły  iesześ8 
są wzburzone; patrole ciąg le  przebiegają ulic*'. 
—  P ose ł  Perski H ussejn  Chan, nagle odpłyną* 
ż D owru; mówią, żc do Persji.

t'raneja . —-  lo g o  b, m. aresztowano 19-Ietnie' 
go sztycharza Kombr, u którego znaleziono 150<1 
ładunków prochu i pistolety. Jego niedawno 
zm arły  Ojciec, b y ł  zawikłany w spisku kwie' 
liniowym.,—  Xiążę Gąliczyri, Gubernator M o' 
skuty, l ł  b. m. przybył do R ucn. —  Listy 1‘ 
S a n  Salw ador  i Gw&tiinali donoszą, że od 2* 
Marca do 1 Kwietnia, trwało tamże (iednakŻ® 
z przestankamij straszne trzęsienie z iem i. GÓ' 
ra z całą wioską i iej mieszkańcmi, zapadła się! 
przez to zatamował się bieg rzeki,  i powodzi8 [ 
zrządziły  znaczne szkody. Pod miastem roz' 
warła się straszna przepaść, tak, iż - mieszkań1' 
cy uciekli w pole, z obawy śm ierci w zwali' 
skach. Pioruny grzmiały pod ziemią; innie' 
mano także, iż. -blizki wulkan zacznie wyrstn' 
cać p łom ien ie .  —  Xiężna Wdowa Leuchfenberg\ 
sket przybyła  do Dieppe . —  Między Konsule"1 
Francuskim i Beiein Tunctańskim, znowu zasz*/ 
n iesn ask i .—  R aszyd  Basza po odesłaniu sw<?' 
ich synów z M arsyIji  do Turcji, w rócił 17 b  
ni. do P a ry ia ;  zdaje się, iż w tej stolicy d ł f,‘ 
go nie zabawi. —  Chrzciny H rabiegoP aryzkieg j
runią odbyć się bez żadnej o k a z a ło śc i .  Kr®'
łowicz Xiążę Omal, uda się do Sznrburga  do sW®' 
iego  pułku. —  Prefekt policjj znowu p o d a ł  
do dymissji.  Król nie chce iej udzielić. —  W ' f  
źniowic odesłani powozami ce low em i,  dopirr<’ 
przy wysiadaniu dowiedzieli  się, Ic  podróż •><*' 
byli wspólnie.

H iszpanja . —  Kai liści wykonali żwawy al**  ̂
na M anresę  i zdobyli tameczne przedmieścia'
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IKienUsy;—  Cfes:-ross: J e n e r a ł  l i r .  W  Ul p r zy .  
t y ł  z txarlsbadu  do V rm ik fo rta  ń. M. —• K r ó ­
lewna Z o fja  Wif t e t f r be rg ska  z swoim m a ł ż o n ­
k i e m  synem Xięcia O ranji, 17 b. m.  o d b y ł a  u- 
r oczys ty wjazd Jo  H agi. — Donoszą z Kerna, że 
Baron .VI. S. I lo fszy lił, na pam ią tkę  otwarcia k o ­
lei  północnej  Cesarza  F e  r d y n  a r i d  a z W i e ­
dnia  do Berna ,  da ł  Radcy Burmi st rzowi  tej p ro ­
wincjonalnej  stolicy Janowi l ii ts c k l , s u m mę  4000  
ż ł . ,  si. życzen i em użycia tejże na do b ro czy n ­
ne celo.

T u r c ja .— ■ Choimiiv Basza,  k tó r y  p rzy  t e r a ­
źniejszej  zmian i e  r ządu tak ważną gra  rolę ,  iest  
s t a r cem 80-letr i im,  ż p r zen ika j ącym ro zu m em  i 
doświadczen iem,  od 50 lat tna i ącym ważny u- 
dz i a ł  w wszystkich spr awach Tu rc j i ,  dla.  tego też 
nazywają go Talejrańdcm  wschodnim.  —-  Spo- 
kojność A lban ji iest  teraz zagrożoną.  W ł a d z e  
p r z ek o na ły  Konsulów eu rope j sk ich ,  że Aićnci 
Egipscy tuzinami kr a j  p r z e b i e g n i j  zachęcając 
Juici do pows t an i a .—  Albanczykowie stoczyli  
krwawą bitw ę 7. Czarriogórcami, w której  d rud zy  
Zwyciężyli .  T u r c y  doznali  dotkl iwej  sti-nty, m ię­
dzy inncini po l e g ł  i ic h dowódzca Rehir Bej.  
•— Głoszą ,  </ KąpUdan Baśza na rozkaz r ządu 
o d p ł y n ą ł  dla  ofiarow ania  swoich u s łu g  W  ich- 
Królow i E g ip tu , z k tó r ego  flóttą ma wrócić do 
S ta m b u łu  d la  obalenia minis ters twa n i e p r zy j a ­
znego  M ehuiedowi stlenili.

Rozm aitości. —  P rzed  k i l ką  dn iami  u d e r z y ł  
p iorun w owczarnię  za Głogówerń, w k tór e j  znaj .  
dowało  się 
Ónycli z pa 
l ego p rzyb
wiec aż do j ednej ;  pies i po tg wróc i ł  aby zą 
Uszy ią wyciągnąć;  nagle  spad ł a  go re i ąca  b e l ­
ka  i z abi ł a  psa wraz ż o w cą . —  Dnia 19 b. tn. 
We Lwowie  znaleziono nieżywe dziec ię ,  k tór e  
nieczuli  rodzice przez  parkan  w og ród  wrzuc i ­
li. D. 18 rozkazano więźniom wyczyścić k a n a ł  
p r źy  ulicy r zeźn ick ie j .  Dvvóch z tychże ,  k tór zy  
się weń spuści l i ,  ude r zo ny mi  zostało trik gęstym,  
*Oajduiącym się t amże  zaduchem,  iż na tych ­
mias t  bez  zmys łów padl i .  Mimo  śpieszny r a -

1000 owiec.  P a s t e r z  W y p ę d z i ł  cźę.< 
i ącej  s i ę  budo wl i ,  w tern w i e r n y  pi,  
y ł  mu w p o m o c  i w y p ę d z i ł  r e s z t ę  <

t a n e k  i użycie  wszelkich ś r odk ów  pomocnych ,  
tylko i e dne m u  z nich przywrócono życie .  W  
Państwie Radz ieehowskim w Ga l ic j i ,  po j awi ł a  
się niedawno znaczna ilość wilków. P r z e d  k i l ­
k ą  dn i ami  poża r ły  one dwanaście sztuk b y d ł a ,  
lecz niestety i dwoie ludzi pad ło  t akże ich żar -  
łoc twa o f i a r ą ,  a mianowicie Srfiio i 13- l etni  
ch łop iec .  —  N iespodziana  zm iana tem pera tury . 
Wuia sz ek  r z e k ł  do s iostrzeńca k tó ry  nie dawno 
wró c i ł  z z agrani cy  po ukończen iu  nauk:  „ S ł u -  
Chajno c h ło p cz e ,  ty coś taki  p r z e m ą d ry  we 
Wszystkiem, i akżebyś  z robi ł ,  aby m i  nie by ło  
tak gorąCo na dzis iej szy Upał?“  j ,Mam sposób 
ła twy,  od powiedz i a ł  k r ew n iak ,  oto donoszę ci,  
iż za g r an i cą  wys tawi ł em wexle  na 10 ,000  zł . ,  
k t ó r e  ty kochany wuiaszku do grosza zap łac is z . “  
W  sam ej rzeczy s ł owa te wywar ły  sku t ek  t ak  
pożądany ,  iż wujaszka w oka mg n i en iu  zim ny  
dreszcz przeszed ł!  —  P i i ak  popad łs zy  w chero-  
r obę ,  u d a ł  się do dok to ra  po r adę  : „ N i ć  t r z e ­
ba p i i ać  go rących trunków*1 r z e k ł  Dok tó r .  , ; J ak  
Boga k o c h a m !  zawoła ł  pi-iak w naiwności ,  ie-  
szcze n i gdy  uhrópU  n ie  p i i a ł e m , “  —  Jedert  z 
nowszych Gramninlyków utr zymuie,  że wyraz 
miec ies t  iedyneir i  słow em  p o sil leowem, a l b o ­
wiem kto tylko m a  ( p i e n i ą dze )  zaraz i byt: 
może  wsżystk ienbna  zieini;  mienie do bycia  ł a ­
two dopomaga ,  Zaś bycie b ez  mienia  do n i cze ­
go nie  s ł u ż y . —- 'Ni edawno  pewny j egom ość .w  
Restauracj i  w czasie iedzen ia  zupy,  zawołał  ga r -  
Sona aby  mu zm ie n i ł  bi l et  100 zlotowy na d r o ­
bnie j sze ,  dobywaiąc  bi l et  z pul jaresu p r z y p a d ­
k i e m  upuśc i ł  go  w talerz ieszeże z zupy nie-  
wypróżniony;  dobywa go p r ęd ko  lecz żnoWu 
Upuszcza zmoczonego nri żieiiiię; r a ze m z Ga r -  
sonem  maią go podnieść ,  ale pod s t o ł em będą -  
cy  p i e sek  p o ły k a  100 z łotych;  psina m n i e ­
m a ł ,  że mu rzucono kę sek  obiadowy;  tu d o p i e ­
ro  p r z y po m ni a ł  sobi e  ów Je g o m o ść ,  iż tegoż 
dn i a  od mó w i ł  wsparcia  k i l ku  osobom o nie 
b ł aga i ąCym,  i został  za to uka ranym.

P R Z Y I E C H A L t  do W A R S Z A W Y .
T u sz y ń s k i  K ar :  Dżie: z Zgie rza;  S tayżyński Lenp :  

Bzie :  * S o k o ło w a ;  de T re s k iu  K ar :  B a ron  z S t rz e le c ;

v
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W róblew ski  Jan Dzie: z Wejsowa; I ł ła k o w icz  Zyg:  
Dzie.  z Gul): Grodzieńskiej; M łocki Joa: Dzie: z T rze -  
lmczyna; Kossakowski Józ: Dzie: z.Cnb: W ołyńskiej .  

D  O IV I E  S I E N J A.
W  dniu y 13 Sierpnia r. I). o godz: Stej z połud:, śprze- 

tlanrnu zastani, przez publiczną licytacją w Tryb: C y w  
Gub: Mazu; N IE R U C H O M O Ś C I ,  do pozostałości mał­
żonków Rebandel należące,  w Warszawie. N a jp rzó d  s 
p iz j  ułicy Chłodnej,  pod Nre 932m, stuiąca, poczynając  
l icytacją od Su miny złp. 38,876.  P o w ió w .  V„o część  
Nieruchomości Nro 975, przy ulicy Gnojnej stoiącej, a 
to wraz z Jatką Rzeźniczą w tejże znajduiącą się, Nrem 
2gim oznaczoną, zaczynaiąc licytacją od Summy złp .  
3 , o l 0 g r .  6. Potrzecie-, ’/ao  część tejże Nieruchomości  
Nro 975, wraz z Jatką Rzeźniczą,  także w niej znajduią- 
cą się, Nrem 13tym oznaczoną, poczynaiąc licytScją od 
Summy złp. 2,587 gr. 24.  W a m u k i  sprzedaży, mogą  
byc  tak u Niedzia łkowskiego Adwokata, sprzedażą tą 
dyrygującego ,  w domu iego w ła sn y m ,  w Warszawie’, 
przy ulicy Sto-Jerskiej,  pod Nr 1778 lit: A, mieszkaią-  
cego,  lako też w Kaucellarji Pisarza Tryb: Cyw: Gub: 
Mazow. W ydzia łu  Igo, przejrzane; o czeni się interes 
sowauą Publiczność zawiadarnia.

Z powodu wyiazdu ie-t  do odstąpienia na 2 miesią­
ce  lub nad łużęj  P O K Ó J  iedeu i Przedpokój  na 3ćiCm 
piątrze od frontu, z Meblami lub bez Mebli, a to w 
led neni z najprzyjemniejszych miejsc,  bo na przeciw  
K o śc ió łk a  Dobroczynności w domu pod. Nr 437 przy 
ulicy Kraków: Przedni:. W iadomość w godzinach ran­
nych na miejscu, albo u Handlu winnym pod tymże  
Numerem pnwziąść można. *

I  Pod Nr 257 przy u licy  Freta wprost
fllłjj ,,licy S t" Jorskiej, są do nabycia 2 no- 

J f o f  w e  MAGDĘ, z tą dogodnością, że z a r a z e m  
t  j ]  1 iest do wynaięcin L O K A L  komitniknią-

r~ :!-------*—  * Stancją w której te Magle stoią;
leżeliby więc kto ich nabył z wy najęciem lokalu, na 
miejscu pozostać by m ogły .

Onegdaj,  osoba idąc ulicą Nowo-Senatoi s k ą , zgu- 
biła  naprzeciw Hotelu Litewskiego,  T I U L U  Desenio­
w ego  szerok iego ,  ło k c i  5, i Ż A K N O T U  w deseń 
cwierci 5 ;  a że widziano z pobliskiego Sklepu iak
b y ły  podjęte przez pewnego Jegomości.  Uprasza się
o oddanie na Leszno pod Nr 6 7 | ,  „a pierwsze pią- 
tro, za co dobre wynagrodzenie przyrzeka s e

K O C Z  Wiedeński „ o w y ,  z fordekiem,
waszą i walizami i KOCZ Warszawski
odnowiony z fordekiem i Walizami, do 
sprzedania u Siodlarza Dietz, przy uli­

cy Niecałej Nr 614 Lit: F .
Antonina M alewska, Służąca rodem z Gub: Kaliskiej,  

wzrostu średniego, twarzy śeiągłej,  niemaiąca na przo- 
dzie zęba, zbiegła  dnia 23 b. m. zabrawszy z sobą 5

par Sukien muślinowych; uprasza się uprzejmie o da­
nie baczności na owe przedmioty, a za dostrzeżeniem  
zb ieg łej ,  uwiadomienie najbliższej zwierzchności lub 
pod Nr 1310 przy ulicy Nowy Świat, za dobrem  
w ynagrodv.tMiieni.

W  domu pod Nr 2 6 0 2 / 3  przy-
H S U r r  11'' ( y B«&i>j, s4 do sprzedania  z 

31..SSIL.'----- 3k» wolnej ręki’ różne M E B L E  ma­
honiowe i ies ionowe, a miano­

w icie  Kanapy, Sofy ,  Krzesła, S to ły ,  i t. p.; życzący  
nabyć, tamże powziąść może wiadomość.

Z upoważnienia J W .  Prezesa Trybunału  C yw ilne­
go, i na żądanie pełnoletnich SSrów, oraz, P e łnom o­
cnika Sądow ego , otibywa*ć się będzie w dniu c / , ,  j 
następnych Lipca r. b. zawsze o godzinie 3 po p o­
łudniu, w domu przy ulicy Walicńw pod Nr 1115, 
sprzedaż Ruchomości po, Tomaszu . Prokulskim p o zo ­
sta łych, składających się z Mebli, Sprzętów domowych,.  
Miedzi, . Cyny, siędzu, Żelaza,  Garderoby, Bieli­
zny, Pościel i ,  Narzędzi Bednarskich, Statków g o lo ­
wych, Koni z zaprzęgami,' Powozu, Bydła, oraz Ma- 
terjału Bednarskiego niewyrobionego,' o czeni się 7ii- 
tercssowanych zawiadamia.—  Warszawa dnia I.:
pea I8 19 r. 3, Woskou-ski Reient K. /,  G, M

U P P P f  I. ®!.,i LGłlD  .lia nogach fi-. ,................................................Jl PU II (IF II li-

a n w ^ - a  'arowych, mtifu co używany, i  wszelkie-  
ciscó.y-ii ...r':.) 11,1 rekw izy tanu , iest z wolnej ręki do 
w  ' i i ’ • n- sPrze^ a![:a i b liż .za  wiadomość w Szynku  
Wódek 1 P iw a, wchodząc do pałacu Lubieńskich, przy
U 'n  '■w'l'r'i °  u Zapolskiego,  każdego czasu.

Uwa JMVGLE do sprzedania przy ulicy Browar­
nej pod Nr 2719.

LICYTA CJE ińtro, na Krakow: Przedmie: pod Nr 
3Jo, na Zegarek, nieco Srebra i Garderoby męskiej .-  
Przy ulicy Żurawiej Nr 161™, M eble, Bryczka, Koń,  
Drzewo. Na Pradze Nr I4<J, Sprzęty, W ódka, Książ- 
hi żydowskie .  Przy ulicy Dzikiej Nr 2 2 4 0 , '  M eble ,'  
Sprzęty. Przy ulicy Długiej Nr 589, Meble, Sprzę.  
ty. Na K ra: Prze: N r377 ,  Pantaljou, Meble, Obrazy.

Za rogatkami Powązkow skieini w d o m u  
Grafa, iest do-zh ycia 2 0  K l l ó  W. W ia ­
domość u Zelłmana tamże mieszkającego.

Dziś rano ciepła stopni 13. Wczoraj w południe 25 
T E A I R  W IE L K I .  D z u  Kopciuszek.
T E A T R  R O Z M A IT O Ś C I .  Di i ś  niema widowiska-  

Jutro 21 raz E s!d la . ' 27 raz lc.de. CHORZY ■ JPP-  
D obrski i ZolkaW shi.

Dziś w Hecy widowisko sztucznych J e ź d / c ó w  
W ielk a  M U Z Y K A L N A  ZA B A W A  dziś, składa i:. O  

się z 50ciu Artystów, w Ogrodzie -Ohmą (Unruha) ’** 
W olskiemi rogatkami, będzie miała zaszczyt zabawK 
bzanowną Publiczność.


